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P r z e d p ł a t a  w y n o s i :

w Krakowie:
miesięcznie 1 zlr. 3 5  cnt., kwartalnie 4  zlr., 

półrocznie 8  złr. rocznic 10 ztr.
Za odnoszenie do domu dolicza się 15  cnt. 

miesięcznie.

Ha prowincji I w całej monarchji Austrr-Węg.:
miesięcznie 1 ztr. 7 0  cnt., kwartalnie 5 ztr., 

półrocznie 1 0  zlr , rocznie 2 0  zlr.

Numer pojcdyńczy 6  cnt. na prowincji 1 0  cnt.

K U l i l J E R  P O L S K I

wychodzi codziennie o godzinie 8 raro.

Cena ogłoszeń:
Za wiersz petitowy, lub jego miejsct, za 
pierwszy raz 10 cnt., zc następne po 5 cnt. 
Drobne oglrszenia zwykłym drukiem po 2  cnt. 
od wyrazu, tłustym drukiem po 5 cnt. od 
wyiazu. Minimum ceny drobnych ogłoszeń 
2 5  cnt. ,Nodesłane" 2 0  cnt. od wiersza.

Adres dla telegramów:

„KURJER POLSKI" — KRAKÓW.
Rękopisów Redakcja nie zwraca.

Kronika krakowska
K a le n d a r z .  Dziś: .św. Mnij i K leo fy ; julro: św 

Ezechjela.

k a le n d a r z y k  zabaw i zeb rań  publiczny cl i .

tp u ie d z u i l tk  10 kwietnia, ( i  g. ń p, p. posiedzenie 
pełnego komitetu w sprawie pogrzebu Teofila cenar- 
LOwicza.

.1 4v vi l  i i  kwietnia. O g. 7 w. w teatrze: F l i i t “
Michale Bałuckiego.

Ś ro d a  12 kwietnia. O g. w. wieczorek mnzykal- 
no-deklumacyjny w Klubie pocztowym.
. C zw artek  13 kwietnia. O g. fi p p. posiedzenie 

Biura miejskiej. — 0  g 7 w. w teatrze : „F l ir t"  Mi 
eliala Baluckirgo.

P ią te k  14 kwhtuia. U 7 w. pogadanka w „Zwia 
zku lite. ackiin

bobu ta  10 kwietnia. O g. 7: w w teatrze: „ F r e ­
dzio" komedja Stanisława Graybnera odznaczona 
na konkuiaie im. W utodkowicz,.,'pierwszy raz, beue- 
fis Bronisławy >Volskiej)

N ied z ie la  10 kwietnia. O g. 7 w. w teatrze:  „ F r e ­
dzio" Stanisława Graybnera (komedja). O g. 7 w. 
wystawa obrazów. Oświetlenie eleKtryczne. Koncert 
muzyki wojskowej.

K illeudurz m yśliw ski ,  ro lować można n a : Jarzą­
bki. cietrzewie, głuszce (koguty), dzikie kaczki i lisy.

K a le n d a r z  ry ban ki .  W kwietniu nie wolno ło­
wić boleni, lipieni, głowacic, świnek, wyrozubów, 

czopów, sandaczy i raków samic. Raki samce wolno 
łowić i sprzedawać. Złowione ryby i raki musłii  
mief miarę przepisana. Pstrąg i łosoś w kwietniu do­
brze idą na wędkę ; Kwiecień jednak dla sportu wę- 
dkowog.) nieodpowiedni, gdyż prawie wszystkie'ryby 
z powodu zbliżającego się tarła mało przyjmują po­
żywienia i na ponęty su obojętne.

Wspierajmy przemysł ojczysty!

D m a 10 kwietnia.
Muzyka kościelna. W cz o ra j  w kościele  N. 

P. Marji  po kazaniu wygłoszonym przez ks. W o j ­
c iech o w sk ieg o ,  S u m ę  odprawił ks. M ianowski.  
W  cza=ie n a b o ż e ń stw a  clrói: m ar jacki  w yko nał  
F r .  K o n e n a :  „M issa  in h o n o r e m  S t .  G e r lru d is"  
a dur na cztery głosy a eapela. Na Clraduale 
- Jf togina. e o e l i "  I n c e r t a . z .,-Mę-sica' s a c r a " ,  na  
O fertor ju m  zaś „ W e s o ły  nam  dzień n a s ta ł " ,  
ch o ra ł  w harm o n izac j i  S t .  O ch m ań sk ieg o .

C h ó r  śv». W o jc i e c h a  w kościele  św. Anny 
w yko nał  m szę  F .  S c h ó p fa  a dur z tow arzysze­
niem  organó w . Na O h-rtorjum  odśpiewał ch ó r  
a capela  „1-hgma c o e l i "  Incerta .

Wiec katolicki w Krakowie d li  ob rad  s e ­
kcji  n au k o w ej  wiecu kalobckiego  w  Krakow ie 
po odbyciu kilkurazowych w tym celu p o sie ­
dzeń pod p rzew o dn ic tw em  ks kam  dra P e l ­
cz a ra  z a p ro jek to w a n o  dnia 2 3  m a rc a  nas tępują­
cy program :

1 ) ’ „o lilozofji historj i  p o ls k ie j ;  w le m a c ie  
tym ob szern ym  przedstawi re fe re n t  zadanie  P o l ­
ski wogóle  i w rozm aitych e p o kac h  w s to s u n ­
ku do cywilizacji  W s c h o d u  i Z a c h o d u 1';

2 )  o ch rześc i jańsk ic h  p o d s ia w a c h  nauki p r a ­
w a " ;

3 )  „o p rąd ach  n o w o cz e s n y ch  w fi lozof ji" ;  
przedm iotem  tego referatu będzie sc h a ra k te ry ­
zow anie  o b e c n y c h  prądów, zw łaszcza anty c h rz e ­
śc i jań sk ic h  w (ilozofji;

4 )  „o  filozofji ch rz e śc i ja ń s k ie j "  ;
5)  ,,o potrzebie  dzis ie jszej apologelyk! c h r z e ­

ś c i ja ń s k ie j " :  w tym pu nkcie  program u zazna­
czoną zostan ie  istota apologelyki ch rz e śc i ja ń ­
skiej'  i jej k o n iecz n e  zastosow anie  w rozmai- 
Ljch k ierun kacl i .

6)  „ o  piśm iennictw ie lu d o w e m 11.

Nadto cm a w ia n o  je s z c z e  inne kw est je  ż.ywo- 
hhfi ja k  np. zn aczen ie  ekspedycji  uczonycłi  pol­
skich do poszukiw ań i badań w arch iw u m  rzym- 
skicin vv ostali i ich  la lach , dotąd je d n a k  tych
k’ - sLjn nic  w ciągnięto  do p o w s z e ch n e g o  p ro ­
gram u.

Dla obrad sekc ji  przem ysłow o -rękodzie ln icze j
wiedli u c hw alo n o  na posil  [ lżeniu pod przewo-
(In ictwem p ,o f .  lm iw crs .  Jagie ł ,  dra Jó z e fa  M 
l iw skieg o  dnia l.ą m a rc a  odbyłem , następujący  
■zarys program u.

A) P o d .iii sienie produkcji.
I. „N au k a  produkcji- - .  T u  poruszon ohy kwe- 

st ję  szkól,  w'ystaw, .m u zeó w  itd.
II . „ S to w arzys zen ia  dla zakupu su ro w ca ,  m a ­

szyn "  itd.
III. K w es l ja  praw a w ykonyw ania  zaw od u; tu 

o m a w ia n o b y  warunki ucznia rzem ieślniczego , 
cze ladnika  itd.

B) Zbyt.
i. Zapewnienie zbytu a) a wskutek rzetelno­

ści produkcji, ternunu, ceny itp.: b) wskutek 
cła moralnego.

H K w e s l ja  borg- jw an ia ,  kw esl ja  re form y za­
płaty ra c h u n k ó w  itp.

) I  ocJżwignionio- m o ra ln e  stanu rzeinieśhii-  
-  J ' ; P - c z  z a sto so w an ie  takich środ kó w , jak

in u,?-1.6 '. ec*z' e lb op ieka  nad term in a to ro m 1
^•*,1.7;..._* ami > baczenie się  w stow arzyszenia ,

czywiście w m iarę potrzeby m o g ą  rozszerzyć 
zakres icgoż pro gram u , w szyscy zaś, którzy ch cą  
s taw iać  w tym względzie od p o w ied ne  wnioski 
Inh le z o lu c je ,  zech cą  się  zgłosić  na jpóźnie j  do 
1 c z e r w c a  h. r. i przesiać  s w e  d ezyderata  w 
d o s lo w n e m  b rzm ien iu  na jlepie j  pod a d ie s e m  
w yżej  w sp o m n ia n y ch  przew odn iczących  sekcyj.

W  K rakow ie  dnia 8  kwietnia  1 8 9 3 .

A s .  Łubu),
Wielki festyn ogrodowy. Do ścis łego ko 

intrelu, za jm u ją ceg o  się urządzeniem  wielkiego 
fesiynu o grod ow ego w Pai ku k rak ow skim  na  
rzecz ub ogich  m. K rakow a, należą panie . K s ię ­
ż n a  M arcel in a  C zartoryska  (przew odnicząca) ,  
lir. R o m a n o w a  M ichałow ska, lir. Zyginu ntow a 
S z e m b e k o w a .  lir. S ta n is ła w o w a  W odzicka , lir. 
A n d rz e jo w a  P o to ck a ,  d elegatow a L askow ska 
T a d e u s z o w a  Pawlikow ska, S ta n is ła w o w a  Pa- 
reń ska .

Komitet męzki ścisły sk łada się z paiiow . 
dr. A nton iego  D oboszyńskiego , K azim ierza Eliren- 
b e r g a ^ T o m a s z a  Lisiewie.za, Jó z e f a  ŁozińSKiego, 
W ład ysław a P ro k e s c h a ,  B ro n is ła w a  Śląskiego , 
Rudolfa  S ta rz e w s k ir g o ,  dyrekto ra  Adolfa Stei-  
belta.

Dziś o godzinie  4 po poludn.u po siedzenie  
śc is łego komitetu.

Kółko śpiewackie św. Jacka. W c z o r a j  tj.
9 kw ietn ia  odbyło się roczne ogo ln e  zeb ran ie  
„K ó łk a  śp iew ackiego  pod w ezw aniem  j w . J a ­
c k a "  przy kościele  OO. D o m in ik an ów  w K r a ­
kowie. Do zarządu w e s z l i : J a k o  w iced y rek to r
S ta n is ła w  Klimczyk sekretarz  J a n  O ch m ań ski ,  
k a s je r  W o jc ie c h  Sa tab u ra ,  zastęp ca  k a s je ra  S t a ­
nisław  L lę ik iewicz,  bibliotekarz D om agalski .  Z g r o ­
m adzen iu  przewodniczył K. S a k o k  W e r b e r g e r .

Z teatru, Drugie  przedstaw ienie  „K sięc ia  
H e n r y k a "  dość l icznie zapełniło and itor jum .

W  so b o tę  usłyszymy sztukę, c ieszącą  s ię  sze­
ro k im  rozg łosem  i uznaniem  w W a rs z a w ie  i 
w e L w o w ie  p. t. „ F r e d z io " .  A u to r e m  kom edji  
o d znac zo n e j  n a  kon kurs ie  im W o lo d k o w ieza ,  
j e s t  p. S ta n is ła w  G raybn er.  P re m ju ra  ukaże się 
na benełls  cen io n e j  i zasłużonej  artystki B r o n i ­
sław y W o ls k ie j .

Od dnia dzisie jszego próby z „ F r e d z ia "  od­
byw ać się będą co dzienn ie  pod k ierunkiem  a u ­
tora.

7. kasyna powsr-echnego. Kotko a m a to ró w  
kasyna za ję te  je s i  pró bam i z w eso łe j  fraszki 
M eilhaca  i H alevy ’ego „ P o m y łk a  p ana u am bi-  
n e t a " .  Sp ek tak l ,  na który prócz w.yźej w ym ie­
n io n e j  je d n o a k tó w k i  złożą się popisy w okalne, 
deklarnacy jue, odbędzie  s ię  w drugiej połowie 
b. m.

Z „Ogniska11. W a ln e  zgro m ad zen ie  uia do­
szło do skutku z braku przepisanego statutem  
kompletu.

Z klubu pocztowego. W e  środ ę ( l a  b m.)  
odbędzie  się w klubie pocztow ym  w ieczorek  
m uzykaln o-dekla inaey jny  dla członków'.  Udział 
w k o n c e rc ie  weźmie,  znany szersze j  p u b liczn o­
ści artysta  śpiewak p. F o n ta n a .

Pogrzeb P rzeszło  dwutysięczny orszak p o ­
grzeb ow y towarzyszył w czo ra j  od prow adzeniu 
zwłok do grobu ś. p. Marji F n t s c h e r ó w n y ,  cór 
ki u rzędn ika  kolej i  pań stw u w ej.  Z m a rła  znan ą 
była nasze j  publiczności  ja k o  śp iew aczka e s t ra ­
dow a. Ś .  p. M ar ja  F r i t s c h e ró w n a  często b a r ­
dzo śp iew ała  w katedrze n a  W a w e lu ,  popisy 
w ala  się  również, n a  k o n c e r ta c h  „L u tni-1.

Na pugrzebie  l icznie był też rep rezen to w an y  
ch ó r  lutnistów, który pod w odzą p. Św ierzyń- 
skiego, odśpiew ał pięknie trzy pieśni ża łob n e.

Zwłoki e k s p o n o w a ł  ks. dr. Karaś, w ikar jusz 
kośc io ła  św. F lo r ja n a .

Komisja teatralna n a  odbytem  w dniu 8 
b. ni. posiedzeniu, pod prze w o d n ic tw em  p re ­
zydenta m ias ta  dra  Sz lach to w sk ieg o  uchw aliła  : 
1. Przedłożyć R adzie  m ie jsk ie j  w niosek  za tw ier­
dzenia  budowy dom u dla m aszyn i rnalarni 
na  tyłach no w ego teatru i u p ow ażnien ia  k o m i­
tetu budow y do w ykonania tych ro bó t  Na b u ­
d ow ę o/.naezonu su m ę 2 6 . 0 0 0  złr.

2 .  Przedłożyć le jże R adzie wniosek  ud ziele­
nia kredytu n a  roboty  d rogow e, ogrod ow e,  c h o ­
dniki.  oraz d op ro w adzen ia  gazu do maszyn i 
teatru wraz z ośw ietlen iem  placu, a zarazem 
opowużiiienia komitetu bu dow y teatru do wy­
kończenia  przytoczonych ro b ó t  w g ran ic ach  
d ozw olonego  kredytu.

Most na Rudawie do Wenecji z powodu 
starości  i grożącego n ieb ezpieczeństw a z a w a le ­
nia się, zostan ie  n ie b a w e m  zam knięty .  Dla k o ­
m un ikac ji  pieszej term in  o s tateczn y  zam kn ięc ia  
m ostu j e s t  31  m a ja ,  dla k ołow ej  zaś ro zporzą­
dzenie zakazu jest  na ty ch m iastow e.  Odtąd m ie ­
szkań cy W e n e c j i  bę dą  zm uszeni  przebyw ać 
- w o ją  lagu n ę,  to j e s t  R u d a w ę  na  g on do lach  
W o b e c  w ielole tn iego sporu ja k i  się  toczy m ię ­
dzy g m iną a w łaśc ic ie lem  W e n e c j i  o p o sta w ie ­
nie m ostu  w tern m ie jsc u ,  sp r a w a  tegoż m oże 
s ię  prze c iągn ąć  w n ies ko ń c z o n o ść .

zw łaszcza też w r e  • Hlowa“ yM e n ,a -
dział eM i i i i f f l ł J  P ^ m y  b w e ,  u- 

n ,  r  'v s tow arzyszeniach .
Indzie}. ' ezenlaR-ia mleresów przemysłu i rę-

a tle lego piogrimu w jednej 1 drugiej se­
kcji mają być wypracowane referaty, które o-

KROHIKA PODGÓRSKA.

Sprawienie pompy nie jv.st znowu z tak wiel­
kim poląi zone wydaikiei.i, aby jej nie można 
było dotychczas zakupić. Woda w Podgórzu 
w ogolę pozostawia wiele do życzenia, więc 
nowa a głęboka studnia mogłaby znakomicie 
przyczyniaj się do zaspokojeń.a potrzeb ludności.

Projekt. Słyszeliśmy że jeden z przedsiębior­
ców budowlanych powziął myśl zbudowania w 
m Podgórzu domu dla, ■.boższej klasy ludności 
O ile wiemy w dmu dusTjszym ma być pod­
pisany koklrakt kupna gruntu przy ulicy Kal- 
waryjskiej. Wszystko jednam słowem przygoto­
wano, bo i plan wkrótce przedstawionym zo­
stanie Radzie miijskiej do zatwierdzenia, ale 
brak tego co się zowie nermts rerum, bo ini­
cjator ofiaruje wprawdzie inalerjal budowlany 
własny, ale niedostaje mu większej ąuiny na 
rozpoi żęcie robót. Wenie planu domu dla ubo­
gich, mieściłoby się kilkadziesiąt pokoików z 
kuchenkami a ceny ich minimalnie niskie da 
łyby możność, nawet najuboższym, zamieszka­
nia w przyzwoitym lokaliku. Taki ronóh.ik lub 
rzemieślnik duszący się wraz z rodziną w cia­
snej izbie, raz przecie odczułby swobodę a grosz 
oszczędzony na czynszu obróciłby dla 9*bie, 
bądź to na oozież, bądź na pożywniejszy i ob­
fitszy wikt. bądź też na przystrojenie kącika, 
w którym powoli znalazłaby się i szafka i ka­
napka i mebelki więcej wykwintne. Jeżeli zwa­
żymy w jakie to mianowicie sprzęty domowe 
zaopatrza się dotychczasubogi pracownik, przy- 
klasnąć musimy pięknemu projektowi, który oby 
wkrótce m zeczywutoionym został1 Wszak to 
zamiar nacechowany wysoką miłością społeczną. 
w’ęe, i zwolenników znajdzie niewątpliwie!

Mowa studnia. Na drodze w iodące j  do k o ­
pca  K rakusa , w skalistem  o n icm al g ru n cie  w y ­
k op an o studnię ,  która  przecież pomim o doko­
n a n e j  analizy wody. dotąd n i "  fu n k c jo n u je

Teatr krakoaski.
„Książe H enryk" ,  dramat w y aktach, przez B ron i­

sława GraLówekiego.

N a r e s z c ie !  u jrzeliśmy na  sce n ie  naszej,  j t d e n  
utw ór zalecony do g ram a, przez cz łon ków  k o n ­
k u rsu  im ienia  W o lo d k o w iez a ,  W  tym tygodniu, 
m a  być przedstaw ioną kom ed ja  G r a y b n e r a : 
„ F i e u ż i u " ,  za leco n a  także przez ten k o n k u rs  i 
b ędziem y so b ie  mogli  w yrobić  ju ż  p e w n e  zeta- 
nie,  czy p a n o w ie  orzeka jący, słusznie  przyznali 
w y b ó r  sztuk, lub też pomylili się  w ich o c e ­
nieniu ? “

Co do dram atu  pan a  B ro n is ła w a  G r a b o w ­
skiego, to ten przedstaw ia  s ię ,  ja k o  b e z p re te n ­
s jo n a ln y  ob razek  historyczny, pełny ciepła s e r ­
d ecznego i g o rą ce j  miłości  naszej  zi ;mi. B o h a ­
terem  przyznać trzeba,, d ość  n iefortu nnym , je s t  
książę H en ryk ,  pochodzący  z linji p iastow skie j ,  
pan n a  Lignicy i B r z tg u .  S e r c e  w nim d obre ,  
zamiary uczciw e, a le  cóż z tego, kiedy ciągle 
zalewa głow ę, a skutkiem  sw u ich  długową s ta je  
się  n aw et  p o w o dem  ogó lnego  pośm iew iska . 
W y p ęd zo n y  z księztwa przez bra ta  ro d zo nego 
Fry d ery k a ,  p o w raca  do niego i s ta je  się  innym  
człow iek iem . L gn ie  J o  Polski , ch c ia łb y  n aw et  
sarn posiąść  ,,ej koron ę ,  a w ostatn im  razie, 
być w ieczystem  przy jacielem  t ;j krainy, lecz tru­
cizna prze cin a  nić je g o  żywota i zginął, nic 
nie zrobiwszy dla srebie i nie poprawivvszy doli 
m ies z k a ń có w  Ślązka.

Z tych kilku słów , m ożn a się p r z e k o n a ć , że 
g łó w n a  o s o b a  w d r a m a c ie ,  j e s t  ch yb ion ą  i 
w ca ie  się  nie wyl ija n a  p ierw szo rzęd n e  s ta n o ­
w isko, dla bard/.o proste j  przyczyny, iż nie m a  
żadnych d an ych  do tego. L epszym  daleko ty­
p em  je s t  E lżb ie ta  Jugud zianka, zwykła w ie ś n ia ­
czka. P o siad a  e n e rg ję ,  mon woli i chociaż  p r o ­
sta ch łopka, um ie zapalić umysły sw ych braci .  
Gdy N iem cy c h c ą  zająć L ig n icę  i wyrzucić z 
niej  księcia  praw ow itego, s w o ją  w ym ow ą, p o ­
dnieca umysły i na czele l icznego hu fca  c h ło p ­
skiego, .bieży na p o m o c  zagro żonem u władcy.

N ie  złą jeszcze  p o stac ią  w sztuce ,  je s t  ksią­
żę F ry d eryk ,  przy n a jm n ie j  pod względem  tur­
my plastyczne j .  N ikczem ny, podstępny, wszcl-  
kienu niegodziw emi sp o so b am i,  ch c e  wydrzeć 
o jco w izn ę  bratu i wu-eszcie przez zapłacon ego 
na jem n ik a ,  zada je  mu truciznę. W y s tę p u je  tyl­
ko w  p ierw szych  d w ó ch  ak tach ,  naszk icow any  
j e s t  j e d n a k  s . łn em i konturami i r o b .  wrażenie.

In n e  osoby w y stę p u ją ce ,  n ie  w y ch o dzą  po 
za zwykły szablon  i n iczem w ybitnein  się  nie o d ­
znacza ją .

W  d ram ac ie  brak właściwej akc ji .  Ożywia 
się  o n a  nieco w akcie czwartym k o ń co w y ch  
s c e n a c h  aktu piątego. M ie jsce  j e j ,  zastępuje  
d ja log d ość  barw ny. A utor u m ie  p-zeruówdć do 
duszy g o rą cem i s ło w am i a tyrady, w ypow iadane 
z m łodzień czą  w erw ą, zyskały l iczne aplauzy. 
Z ap al  i u c zu c ie  ciągle się przebij  tją i s tanow ią  
s t ro n ę  dodatnią sztuki.

Z azn aczam y także piękny i po praw ny języki 
S z k o d a  tylko, że chłopi śląscy wyrażają się  po 
d zisie jszem u i zdaje  się n a m , że j e s te ś m y  p-zy 
schyłku X I X  stulecia  a nie X V I ,  j a k  afisz o- 

piewe.
Z gra jących  artystów, zasłu gu ją  n a  w y szcze­

g óln ienie  : panna K ałużyńska i p a n o w i e : Ry-
;ier,  S iem a sz k o ,  Śliwichi i So lsk i .

A utora p rzy jm ow an o sym patycznie .
Ą K.

  -----

TE LE G -S A M Y . N A D E S T i A N E r

Dnia 10 iiwiHnia.
Mi Iedriii. i/erespobdunt N ate F ru e  Pres- 

se inteiwiewował Jan so n a w spraw ie rew i­
zji konstytucji belgijskiej. P rzyw ód ca rad y­
kałów gotów porobić ustępstw a rządow i, 
byleby głosow anie pow szechne w zasadzie 
zoslało uznane za podstaw ę organizacji 
wyborczej. G d y b y  rząd stan ął na gruncie  
głosow ania pow szechnego, Janson chętnie  
przystałby na przyznanie „vote plural" tak ­
że inteligencji i posiadaczom  ziemi.

u d iip es/.t. Zewsząd donoszą o silnem  
trzęsieniu ziemi. Nadeszły telegram y z T e -  
m esvaru , Drenkovy (kom itat femaski), Sze- 
gedynu, Osieku A rad u , M o h acza , N ow e­
go S ad u , N a g y -E n y e d , Devy i Zemunia. 
Nigdzie trzęsienie ziemi nie wyrządziło  
szkód. N atom iast w B icłogroazie uszkodzo­
ne zostały cztery domy w t zw. Tarafii, 
t. j. śródm ieściu. T am że porysow ały się 
ściany now ow zniesionego ginacnu p o sel­
stw a auslro-w ęgierskiego w dzielnicy W ra- 
czar, powyżej 'kanału królewskiego. Uszko 
dzony został rów nież budynek więzienny 
w T opczyderze. T rzęsienie ziemi dało się 
również cznć w Sofii.

P a ry ż  Finlandezyk A n te ll, tutaj zm arły, 
ofiarow ał stroje  zbiory artystyczne na zało ­
żenie narodow ego m uzeum  ftnlandzKiego. 
D otow ał rów nież nieboszczyk hojnie uni­
w ersytet finlandzki i m iasto ojczyste W azę, 
P o lOo.OOO m arek otrzym uje ż teslam enlu  
m iasto Sztokholm  i sztokholm ska akadem ia  
um iejętności.

P a r y ż  F ran cja  w drodze dyplom atycznej 
przeprosiła Niemcy za wydalenie Gustawa 
K u rza, który, jak  śledztwo w ykazało, nie 
był szpiegiem.

fisnyiii W  Palerm o przed pałacem  syn­
dyka m iasta znaleziono bom bę dynam itow ą  
2 płonącym  lontem . —  Siedem  osób p o­
dejrzanych o w spółudział w ruchu an ar­
chistycznym , aresztow ano

l lz y m . Ju tro  odsłonięty zostanie pomnik 
Selli, w obecności króla.

liz y m . W R aw ennie robotnicy rzucili się 
na piekarnie i składy mięsiwa. A resztow a­
nia nie ustają. W R om am i bez pracy p o­
zostaje około 4 .0 0 0  osób. Punktam i cen­
tralnym i. skąd szerzy się w zburzenie, są 
R aw en n a, Forli F aen za i Lugo.

R z y m . W  Deviino pod K atanią 15 bry 
gantów  napadło na dom sekretarza m iasta  
Maxii. Maxia staw ił opór i położył truperp 
jednego ze zbójców  Inni zdołali ujść N a­
zajutrz znaleziono trupa zbójcy na ulicy. 
Był zupełnie obnażony, tv arz zaś pokiere 
szow ana du niepoznania. W  ten sposób  
bryganci pragnęli zapobiec możliwemu roz­
poznaniu osoby zm arłego.

R z y m . Barardi został uznany przez sądy 
za chorego na umyśle i oddany do domu  
obłąkanych. Oskarżenie przeciw niemu — 
um orzone.

B ia lo g r ó d  Liberałow ie skupczyny wy­
dali m anifest ostro  polem izujący z manife 
stem  radykalnym  Gi, którzy m e pełnią o- 
bcw iązków  poselskich, o p raw ach  posel­
skich nie zdolni są zabierać głosu. Zresztą  
radykalizm serbski m a na sumieniu gwałty  
w 1886 roku na posłach do skupczyny w  
Niszu popełnione. W spom nienia chwil tych  
powinny zam knąć usta radykałom  raz na  
zawsze.

B ia Jo g r ó o  Kom isja weryfikacyjna uzna­
ła  wszystkie liberalne m andaty za p iaw o-  
m ocne. Z radykałów i postępow ców  nikt 
m andatu me przedłożył

B l a i o j r ó d .  R adykałow ie żwawo rozsze­
rzają swój manifest. Nosi on podpisy (51 
radykalnych posłów do skupczyny. P od p i­
sani s ą :  P asicz , Gruicz, Tauszanowdcz,
Vuiez i Milanovicz. Czterej posłowie rady­
kalni nie są podpisani, dwaj bowiem s.e -  
dzą w w ięzieniu, jeden jest chory, a je ­
dnego nie ma w Białogrodzie.

BruliS  la . Dziennik urzędowy ośw iadcza  
się przeciw wnioskowi de K erckhoye >ro 
chw alący „le vote plura) F e ro n a ".

P O C I Ą 3 I  K O L E J O W E
Z Kri bowa odchodzą:

W Kierunku L w o w a :  l ' 1 r. 8 r., 10 '30 r., 9 -SI w. 
l( j .5s L  _  W  kierunku W ie d n ia  5-<n r., 6-10 r. 
9 -(Jsr., 3 '5 pop., 10  w. — W Merunfu W r z a w y  
5 .4.1 r. 9 .2: r-i 0.o« w — w  kierunku S u c h e j ,  Ko 
w eg o ’ S a c z a  . h  d. 8 W r.. 5 ‘50 po pob, 7 ‘5 w. Do 

W i e l i c z k i : 1 pop., do T e rn o m  a :  5 'sn pop.

Do K r a k o w a  p rz y ch o d z ą :
Od L w o w a :  5 r., 6 30 r.. 2-ss pop., 8-P' w., 9 -4- w .— 
Od W ie d n ia :  G-15 r., 9-u  r., 8-<5 >v, IO  w. Od 
W arszaw y : 7-S3 r., 5 pop. — Z G r a n ic y :  843 w. 
8 41 w. — Od S u c h e j ,  N owego Są< z a  i td . : 6 2  r., 
I 13 p o p — Z W ie l ic z k i :  7 -15 w., z T a r n o w a :  8-51 r 
Czas środkowi, europejsid. —  Szczegółowy rozkład 
podajemy co tydzień w niedzielnym iraraerzt naszego 

pisma.

(Rubryka Nadesłane nie pochodzi od Re- 
d ikcji, która tei za nią odpowiedzialności nie

,p rzi/imuM.

; § f ; a g g ^ i s s i ^ i g
Z dniem 15 kwietnia b. r.

otwieram

W' Krakow ie, p’-zy ulicy Florjańskiej 
1. 6 I. piętro

S K Ł  A - JD
fortepianów, panini m | i .

3 5 Wiktor Barabasz.

Z akład  artystycznc-futograG czny

X . Źslsehowskiego
K rckuw , Podw ale 14, obok iiutelu Krakow skiego 

poleca 292 7 10

P. T . Publiczności po zniżonej cenie
portrety na platynowym pa  ̂
pierze w jednym tonie i akwa- 

rellowe (Nowość!).
Do fabryki krawatów

l a A r i
Kraków

Główny Rynek 1 Zfi (róg W iślnej)
nadeszły

najdoskonalsze

: |  Perfumy francuskie
i 345 4 10

w o d y  K c l o r t s l t i e

% zapa^htin kwiatowym

m  t  taiii« śćł.

E P I L E P S J Ę
leczy się bezpowrotnie; 
tysiące dowodów po­
świadcza znakomite dzia 
łanie tego środkf.. Do­
kładny op.s cierpienia 
wraz z matką pocztową 

należy adresować do:

„Office M  Paris
30, Fau bou rg M on tm artre.

Tutki higieniczue nieklejone 
jedyne w kraju

z fabryki

S. Wierusz UienrijirskiĘ?
ORZECZENIE 

lbboratorjnm chemicznego hió!. stoł. m. Lwoca

o  «  
0  cA C
o  #

5  .

0  £

■g *® oX3

CO «=

i  ©O  NU. o  N © © N
Z  o

L 10148/1892.
Do pana

Stefana Wierusz Niemojowsklego
fabrykanta tutek cygaretowych 

we Lwowie,
Z polecenia Magistratu z dnia 24 

marca 1892 L. 19148 zbadałem na­
desłany przez pana papier cygareto- 
wy, oznaczony wodnym napisem „S. 
W. Niemojowski" i znalazłem, że ta­
kowy nie zawiera żadnych niewłaści­
wych składników i tak pod wzglę­
dem wydawanego procentu popiołów 
jak  i wydobywających sie dymów od­
powiada zupełnie wszelkim wymo­
gom hygienicznym 
Z miej kiego laboratorium chemi­

cznego
Widziano w prezydjum Magistratu 

Mochnacki w. r.
Lwów d. 30 marca 1892 r.

Dr. M. D. Wasowłoz w. r.
zaprzysięgły chemii: miejski i sądowy.

.2 .0  
5r

o O?
t. ‘ca.tr <

7C CO Z

r  "'hi a

o - *_oo
— s<«s

Do nabycia w sklepach S- W- Jłier-BOW- 
Stiego we Lwowie Teatralna 3, Jag io u ): iska 
6 w Krakowie SuEenuice 28 , rraz «■" wszy­
stkich znaczniejszych handlach i trafikach.

Ostrzega si$ przed naśladownictwem ■_
d7 każdego pudełka tu e* zaopatreoi ugo 

S. W dlrmojowsk* 4. łac^a się g o r s z e  urzeczeni 
laboratorium chem. króL m. Lwowa.
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Ks^garnia katolicka Ora I ł .  Miłkowsktop w M w!b otc‘yraala na SKai 8łoWDy H a s z w  <5® R e fo rm a tó w  w  Z e ta c h .dziełko świfźo wydane p. t.

Monografja ze źródeł domowyei NapiMhg Maurycy Wilczyński, Fteforroat, Gwardjar. 
k ckr !ł o tr. 106. Cena egzen plai za 6 0  c e n t ó w

D K O B N E  O G Ł O S Z E J M I A .
Od w y r e -n  zw y k ły m  d rukiem  
3  e t , ,  t łu s ty m  d. ukiem  po 5  e t . ,  
Minimum ceny ogłoszeń 3 5  e t .

Do Pp kupców. Chłopiec lat 
13 ż  dobrego domu, poszukuje 

praktyki w handlu korzennym. 
Wiadomość w Administracji Ku- 
rjera Polsk.-  w Krakowie.

W yuuzam pucliajrerjf podwójnej 
listownie Warunki przystę­

pn a  Łaskawe oferty auli lOO w 
Admin. »Kurjera P u s k .*  w K r a ­
kowie. 141 4  ?

Gdy .ni trzeoa inserować w dzien­
ni! acn lwowskich i innych 

krajowych mli w zagranicznych, 
to załatwiam zawsze najtaniej 
pi" ;z C iiti a'ne biuru ogłoszeń, 
Lwów, ulica Kopernika II. 208

Do sprzedania wózek dziecinny 
na 8 kolach, nlioa Lubicz  L . 

14, I  piętro w Krakowie.
150 1 2

Potrzeb? chłopca do roznoszenia 
gazet wiadomość w ekspedycji 

Kurjera Polskiego * w Krakowie.

JA jaźne dla wszy°tkich ' Dostać 
można w handlu K. hrzy 

sziofowicza, Linia h— B w Kra­
kowie. Najlepszy środek przeciw 
niestraceniu formy w rbraniu. 
8 0 ( 1 0  kamienników (wieszadeł, 
do wieszania garderoby dla Pań 
i Panów, które sprzedaje tylko 
po 10 ct. sztuka! Wieszadła są 
najnowszego fasonu, różnego for­
matu, tak na futra, palta, su r­
duty, jakoteż na ubrania dcm 
skie. 47 (»?

C entralne Piu-o sprawunków dla 
pruwincyi. Lwów Kopernika J 1. 

pośredniczy w zakupie wszelkich 
towarów, wysyła tylko za zaliczką 
i pi.licza 5",0 prowizji. 2031

* Młody człowiek, energiczny, n nieposzlakow a- 
lym  ch arak terze , pracowity,

♦  posiadający re kom endacje osób b pow aźnycn, po 
J  szokuje posady kaejera, k on trolera inkasenta, przy
♦  większej instytucji publicznej lub prywatnej O lirly  X pod lii. S P . w Adminislrucji ..K urjera Pulskiogo"

w Krakowie. i -j n
♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ^ ♦ ♦ ♦ ♦ ^ ♦ ♦ ^ • ♦ ♦ ♦ ^ ♦ ( ♦ ♦ ♦ A r >

D  oszukuj) się zdolnego kopisty
■ do zakładu fotograficznego. 
Bliższa wiadomość v Redakcji  

Kurjera Polskiego we Lwowie 
pod lit. h. M. . t‘2072 3 ?

Oklep p^d bardzo przystępnymi 
^  warunkami jest  z.ira.. do sprze­
dania. Wiadomość w Adminuira-  
cji Kurjera Polskiego* w Kra­
kowie, 1‘15 2 3

Rutynowany buchalter § 
! i korespondent. »«a„®
i ®

biegły w języku polskim i niemieckim, z pięknem
pism em , z zaw odu handlu korzennego, potrzebny W  

• do pierw szorzędnego interesu w Krakowie S tarsi ^  
I m ają pierw szeństw o. Oferty w obu językach w ła- ^  
I snoręcznie pisane nadsyłać do Adm inistracji 

„Kurjera Polskiego" pud lit. A Nr. 100.

’♦  ♦<-♦♦♦♦♦<'■ y : ♦ ♦ ♦ < ♦ ♦ >  » ♦ < > ♦ ♦ ♦ ♦ '"► ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

Do mleczarni. E  Dobrzyński^
H K L tA K O Ó IE  

nadszedł świeży transport
2-10 14 40

H e r b a t y  c h i ń s k i e j !
złr.P ecco  1 funt ...............................................

♦  Czarny Ciantin 1 funt . . . .
£  C zarna familijna 1 funt . . . .
^  AVysievvki z najlepszych gatunków  1 funt ,, 1-80 ♦
♦ ♦ ♦ ♦ ♦ * ♦ ♦ < > ♦  ->♦♦♦♦♦♦*♦>♦♦■->♦♦<>•A4 -"♦♦>♦♦♦• -► ♦♦♦♦

3-40 % 
2-80 4  
2-20 %

Z a k ł a d  w o d o i e c z n i c z y
.  D r .  O l i r a i n o a ,

w Zakopanem w Tatrach, stacji klimatycznej, 
otwarty cały rok.

Przeszło 100 pokoi gościnnych. Wielkie 2 sale, jad aln ia  
i do zabaw . G alera kryta 8 0 0  [j] m tr przeslrzeni, złą­
czona z zakładem , do przechadzki w czasie niepogody. 
W szelkie urządzenia do leczenia: w odą, elektrycznością, 
mięsieniem i gim nastyką. Bilard, fortepian, kręgielnia bi­
blioteka i czytelnia bezpłatnie. O statnia stacja  kole1 że 
iaznej Chabów ka, odległa 4  godziny od K rakow a koleją,
0 drugie 4  godziny od Zakopanego d iogą kołami. Poczta
1 telegraf w miejscu. Zarząd zakładu wysyła tylko na za 
mów ienie powozy do stacji. W ozy góralskie zwykle cze­

kają na gości w C habów ce.

W m  P r o s p e k t a  r o z s y ł a  s i ę  n a  ż ą d a n i e .

D r .  C h . r a . n c i e o ,
327 j2- 12 Dyrektor i właściciel zakładu.

Cudowne objawienie się N. P Bolesnej
tt (Ja s t(-)p c tro sso  (we W łoszech ).

Ołejodruk r,0/.is ctmti-. Dujący 1 zlr. (2 korony, 2 maiki lub 
1 rs.) przyczyniają się do budowy polskiej kaplicy tamże.

Do nabycia w specjalnym skladzi6 artykułów dewocyjiiych, 
obrazów i książek do nabożeństwa 105 8 20

K a z i m i e r z a  Z a j ą c z k o w s k i e g o
pod , , A n io łem , P łu c  M ar . jacki  8, w K r a k o w ie .

Waż!?e tfla Pp. Frzemysłowców,
z a k ł a d ó w  ż e l a z n y c h  i  w i ę K s z y o ń  w a r s t a t ó w  ś l u s a r s k i c h .

S ą  do sprzedania w dobrym stanie i po przystępnej cenie 
^ o k a m i a  p o c ń i g o w a  d ł u g a  2 S 0  c m .
P ra s ń  (S z ł a u z a ) dużego form atu  
C liy b la rk a  o dużym wozie. 337 2 5
B o rm a s z y n a .

Wszystkie te aparaty m ogą-być zastusov ane do transmisji lub do 
ręcznego obrotu. Wiadomość ulica Wiślna Nr. 4  w Krakowie.

i  TO
• •
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NA SEZON WIOSENNY i LETNI,

■♦•A

Skład fabryczny 
SUKNA, KORTÓW, KAMGARNÓW

1 szewiotów,

kamizelek pikowych i jedwabnych.
M a te r je  n a  m u n d u r y  w o js k o w e , u rz ę  
d o w e , d o  k o n n e j ja z d y  i lib e ry jn e .  
M a te r je  n a  d a m s k ie  o k ry c ia  i p rz y -  

b o r y  k r a w ie c k ie . 222 lay?

m u s z e k  cu tro ta
X ra k ó w , S u k ie n n ic e  27

NA SEZON WIOSENNY i LETNI.

Pierwszy parowy

A M E R Y K A Ń S K I  M Ł Y N
do kości i na^ozó^ mielonych

założony w roku 1891
"w K l im k ó w c e ,  p. R y m s n ó w .

rahryka zbudowana według najnowszych wymogów te­
chnicznych, laopatriuaa w najnowsze patentowane ap a­
raty, maszyny etc., laboratorjam chemiczne; — oświe­

tlona elektrycznie.
W yrabia wszelkie gatunki naw ozów  fabrycznych, t. j. 
mąkę kościaną su row ą, p arzo n ą i zapraw ianą kwasem  
siarkowym, nadfosforany, m ąkę rogow ą z fosforytów, 
żwili T hom asa etc., jakoteż tłuszcze, oleje > inne arty­

kuły w zakres przedsiębiorstw a w chodzące.

Worki i plomoy z marką ochronną jfc i firm ą  S t. 
Ostaszewski. Klimkówka, p R y m a n ó w .

Doświadczenia z nawozami sztucznemi, robione na wła­
snych polach, można ogladać w różnych porach roku. 
Na donoszących o przybyciu konie będą oczekiwać na 

stacji Rymanów.
CENNIKI NA ŻĄDANIE DARMO I OPŁATNIE. "fS®

N a wszelkie zapytania odpow iada się odwrotnie.

larząd dóbr KJtmkówkj.
p oczta, s ta cja  kolejuwa i telegraficzna Rymanów

deserowe najprzedniejsze, oraz do cia­
sta i kucłłenne

po leca  H A N D E L  324 (j 10

LEONA S p l ® i E G 0
u]. Szewska 1. 12 w Krakowie,

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

iM m \ ROZHANIT
K R A K Ó W

{Jykorji. Surogaiów i i a i |  figowej
w Rakowicaoh pod Krakowem

1 n a g r o d z o n a  d w o m a  sr e b r n e m i  m edaldm i zasługi c. k. m i­
n is ters tw a  han dlu  i ro ln ic tw a

W yrabia % produktu surowego własnej p lan tac ji 
w e z t l k i e  gatunki Oykorji sztucznej i kawy, odzna 
czające  się bobactw em  części pożywnych, tudzież 
'epkonałym sn ak iem  i zauR.cbni».

Fabryka poleca frzedewszystkiem:
Suroyat K a w y  w  pudełkach.
Surogat Ka-.vy w  szklankach.
Eśfawę śru tow ą francuską Rozm anita. 
Cykorię krak ow sk ą gorzką.
K aw ę figow ą.
Gykorjow ą K aw ę perłow ą (Nowość,) 
K aw ę k rak ow sk ą w  skrzyneczkach wy- 

Porow a.
K e  ż o ł ę d z i o w a

Z a le c a ją e  wyroby m o je j  fabryki, przew yższa jące  za- 
^  letami wszelkie tego ro dza ju  produkty zagran iczne ,  żywię 
♦  n iep ło nn ą  nadzie ję ,  że P a n ie  G osp od ynie  nasze  , k ló ie  
X  o ta cz a ją  zawsze i wszędzie  swern życ.zliwem p o p arc ien i  i  

przemysł kra jow y, z e c h c ą  i Lu być p o m o c n e m i  w pu- ♦  
pieraniu i ro zp ow szech n ien iu  w ytw orów  m o ich .  ♦!

Do nabycia w e, waz^stkich handlach.
^ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ 4 >

r f

ni i  m m n  ii a r
w y d a w a n e , n a k ła d e m

JTÓ5Ś S F A  i j m i f t l l i ) .
1. Broń niewieścia, kom. w 1 akcie z niem eck 30 it.
2 Za p o ł woleniem łaskawa pani I kom w 1 

akcie z francusk. (Labich°) ............................. 4 0  „
3 Łapka n a myszy, kum w 1 akcie z frano. 30  „
4 Partja pikiety kom. w 1 akcie z fr (Foum ior) 40 „
5 T ak ie w szy stk ie , kom. w 1 akcie z frauc. 30  „
6 Dlonogram, krotochwiia w 1 akcie A ntoniego 

S ie m a s z k i........................................................................40  „
7. U  d ok tora , fr.iezka scen w 1 akcie Wtad.

hi. K oziebrodzkiego..................................................40 „
8. Promyk słonoa, kom. w 1 akcie Franciszka  

D om nika............................................................................ 40  „
9. K ai tka wycięta, kom 1 akcie M. Dzikow­

skiego-Chamskiego  ............................. 40  „
10. Jam  bognty, drobiazg dram w 1 akcie W lad  

M aleszew skiegc.............................................................40 ,
11. N ie dojechali, kom. w 1 akcie St. Graybnera 4 0  „
12. Przestroga c io ci Hosi, drobnostka dram. w 1 

akcie, wierszem, W lad. Sibow skiego. . . 40 ,
13 Wigillja św . Andrzeja, sztuka ludowa w 1 

ikcie F r . Domnika, z muzyką M ł rfierzyń 
d k i e g c ..............................................................1 zlr — „

Pod prasą:
14 Sonnś prezesem.

Do nabycia we wszystkich znać miejszych księ­
g a rz a ch  kraj. i zagn.nicz. lub  wprost u W ydaw cy.

Kraków, ul Karmelicka 15, I piężre.

«
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PIERWSZY KRAJOWY MAGAZYN WSZELKICH PRZYBORÓW KO-SWYCH
DLA O B U  O B R Z Ą D K Ó W

St. Przybylskiego w Krakowie,
R y n e ’ ? : ,  A  B  95 s ?

poleca P. T . Duchowieństwu: o r n a t y ,  k a p y , s z ta n d a r y , k oni te etc., jak również 
s ta t u y ,  m o n s t r a n c j•», k ie l i c h y , l i c h t a r z e ,  ś w ie c z n ik i , lu m p y , ojSz wszelkie 
vy zakres magazynu przyborów lc- ścielnych wchodzące przedmioty po c e n a c h  z n a cz n ie  
tań szy ch . 0(1 w ie d e ń sk ich . —  Wsz lk h  >zity hti rgiczne haftoje i wykońc/.a s.ę 
w moich pr.icowriiacn ze zuajomuścią arL- styc^aą i ściśle na uzn-i izo.iy termin. 916 30 50
Wielki wybór chińskiego srebra z piero/szjrzętfnych fabryk, jak CHRISTOFLE

i Spółka w Paryżu i innych.

F a t » r y ] £ a  a s l t l a  w  G r a c u

H A N I 8 C H A  H i L D E B R A N D A  i  S p ó ł k i
poluoa swoje w yroby 320 3 50

F L A S Z E K
do p iwa, wina, konia' u, likierów, wódek, wód mineralnych lip.

Ł ask aw e zleceń.a przyjmują generalny zastępca dla Galicji. Morawy 
i Szlązk.i pan JOZEr fBAMER w Krakowie, ulica Grodzka Nr. 6 3

Skład fabryczny w K ra lr w ig ,  przy u'icy P M s k i e j  Nr. 4. d u n  W.^o p o j a p e l i .

' i i i ' wiWHiiiiTOiiiHiHiiiii

Największy wybór maszyn do szycia
Sino-ei-;i ręc-ziiL' od. 28 do 48 7 ir .  

„ nożne „ 30 „ 03 { |  I
p y,olów l.ą I')11/,, tu ii i ej.

eysi s» rs? ęysi a °5
S o m m  S w a m o k i

m e c h ^ r . . : l i  i s p s e y a l i s t a

L w ó w  ; K r a k ó w
H o t e l  Z  oi-1 a i R y n e k  ffik

. J

ęj -j!) i  e.-.ć.-n 
pierwszego Sierp.-ila Kku IS9l-szego 

sprzedaję wszystkie nowe forteoiany i planGa eio-  ̂
jego składu 5% poniżej cen fab-yczoyoli i zaifowalniam sio 

resztą otrzymywanego ud fabrykantów rabatu ie' tak jest -zo- 
czywiście, o tom można się łatwo przekonać przy nomooy jurto- znioeL 

nla się wprost z fabryką, któro kaioemu jaknajcnętniej ułatw,am, jużto oen-
z całą gotowością pokazuję. —ulków i książę;, racnunkowycb, które wszystkim 

b )  Częścią reszty, która mi F  
batu, opłacam wszystkie ko 

tlzia muzycznego od fabry 
czenia c )  Na żądanie wy­

pina zo wskazanej mi fa- 
zanym mi adresem i sprze 
warunkach, na których 
zyczne znajdujące się 
zdy więc taki fortepian, 
kosztuje na miejscu we 
opakowaniem i dostawą 
sztowałuy 430 złr. —
1 odstawiam aż do Tar- 
’ wszystkie nowe, nawet 
muzyuzne mojego skła 
od złr. 300 i pianina ud 

20-letniu. e )  Każde na- 
u mnie (albo w moim skła- 

fabryco za moim pośredni- 
w

i

pozostaj" od fabrycznego ra- 
szla przewozu danego na"zę- 

ki az do miejsca pizezna- 
syłam fortepiany i pia- 

bryki wprost pod wska- 
daję je na tych samych 
sprzedaję na>-zedz'a mu-' 
na moim składzie; ka- 
ktory (n. p. w Wieuniu) 
fabryce 400 zło., a z 
(n. p do Tarnowa) ko- 

sprzedaję za z łr 380 
no^a Łezpłatnie. d )  Za 
najtańsze narząd :ia 

au Ca więc za fortepiany > 
złr. 2DD) oaję porękę / 

rzędzie muzyczne kupione /  
dzie, albo w jakiejkolwidk /  

ctwem) przyjmuje napowrót /
lej same i cen.e, w ja! .oj je dprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli Kto tego za­
żąda v, przuciayu trzeL.i mi isięcy od kupna, f )  Sprzedając fortepiany i pianina /  

na rał y (upuciazby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę, g)  Narzędzia muzyczne uży­

wane wymieniam za dopłatą na nowe. h )  W sprzedaży 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 

pośredniczę zupełnie Soziotere 
downie. ^

Ważne dla potrzebuiących,

OQ
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JTerin. I B :  i  n t y  L3r-u.oJtem.es-r-,
praktyczny- bandaży sta oraz dostawca bandaży dla Kasy Chorych 

miasta Krakowa. Plac Marjacki Nr. 3. " 333 u 20

- ŝąonfiUuuuAj

OiisselrlGrfsita Fabryka

| | A  L E B E N S 2 T E E ? !A
w  K r a k o w i e  (Ż w ie rz y n ie e )

poleca

pi-zcdn t-go wyrobu m usztardę diisseldorfską, francu­
ską i kryinską, znakomity  o ce t uw ocow o-spirytusow y, 
estragonow y i winny R ów nież  z całą  su m ien n o ścią  
pod kierun kiem  pp. aptekarzy  w yrabia  synapizm a pod 

guilłem „ A u s tr ia " .

S! łady we wsiyst!;ich większych handlach.
Zwraca się uwagę na miarkę ochronną.

Prośba1
SLrzec | śifl| iesilio lp |
wr- z 3 żucą ifiek ow ą, b yły  
obyw atel z K rólestw a, me 
m ogący zapracow ać zruino- 
Wtmy z powoda udziału  
w w ypadkach 1846, 1863 
ro to , udaje się do wspania­
łomyślności Kodaków o r a ­
tunek w nędzy Ł rsk aw e da­
tki przyjmuje Adm -K u rie­
ra  Polskiego'1 v; Krakow ie, 
pod 1. W . Z 131 5 ?

Sp zada: naft';.
'N ajlepsza n ie e l isp lo d n ja ca  n a ­
f tę  z i-iifiiiei-ji F iD ie lia  i  S k r z y ń ­
skiego z L ib u sz y  sprzedaje 85-  
l c tu i  w e te r a n  z 1-. 1831 i  1863.

W o b e c  k o n k u ren c ji, n ie m o g ąc 
d ać so b ie  rad y, p o leca  w zględom  
Szan o w n ej P u bliczn ości sw ój to ­
w ar, sp od ziew ając się łask aw eg o  
z je j  -ti-o iy p op arcia , m o g ące j 
tym  sp o so b em  p rzy jść w pom oc 
steran em u , a  zasłużonem u czło  
w iekow i, kióry chce p racow ać i 
nie być ciężarem  sp o łeczeń stw a.
0  d o b r o c i  to w a ru  może sio k a ­
żdy przckuiiać .  Na sl.ładzi i znaj­
duje się również mydło, krocłnmd
1 św iece w najlep szy m  gatunku 
i po przystępnych uenarh.

Ulica sławkowska I. 2. 
Mikołaj Bracki.

RESTA U HA GJ A .

TURL1NSKIKG0
VI Kr; k iw ie

w tF le lu  „pod RÓŻĄ- . 

ńbi ni z a ł /iłi’.
itiiiietlsiaWe 10 JOwidnut. 

[tarszcz z uszkami.
'iu ljo ii z ja je m .
11 usń I z Janem ciastem

. -ijka Princgsjie.
Mnszi lka z mózgu.
Szt. m..'iśos czosnkowy.

Polędwica z jarzynkami. 
m m  tell w potrawie.
F i le  cielęce w papilot.

■jabłka w cieście 1'rancuzk, 
g  <. Pierogi z grysiku, 
ją I Cłalarelkn.

Osoba licząca lal 21
inteligentna, poszukuje po­
sady jjuchallerk lub kasjerki 
do sklepów lub zakładów . 
Pierw szeństw o mnją miejsca  
na wyjazd. Bliższa w iad o­
m ość w Admin. „Kurj. P o l“. 
361 w Krakow ie. 2 8

H D w ó c Y i

‘rak tyk a nic w
znajdzie um ieszczenie  

w handlu Korzennym
i win 34352 4

Wacława BarMka
Lubicz 22, w Ivrakoiviu.
Z a m i e j s c o w i  m a j ą  p i e r w s z e ń s t w o .

Do sprzedania zaraz

a ilE N łC A  MUROWANI
i piętrowa, w środku miasta pc 
łożona, mieszcząca w aobie 3 
ubikacyj mieszkalnych, oraz U  
tel, restaurację i jfdyną cukierni 
na cały powiat. Wygody wsze 
kie, inwemarz znacznj', wn 
z zapasami wiii rozmaitego r. 
dzaju. Interes dobry, okolica oż; 
wioną, stacja kolejowa w mir 
scu. Dług hipoteczny, łagodi 
warunki kupna.

Interesowani zgłajzać się ąnai 
pod adr. H. Z. W. I. 4 b „ .  < 
Admin. Kurjera Po!.- w K r  
kowie. 27S ó

S w i  e t n o

b a r g le  ołomiiniectie.
et.

Paczka 5 kilowa za zaliczką 1 
każdą] stacji kosztuje 1 zlr. 1 

Lenmki na żądauie gial 
i fraueo. 29.j 5 

Joliiuiu /.cm  t i l m i i t z .
i  . _ae SYeagBg,

T y l k d  p r a w d z iw e  

granaty  w  oprawie  
aioelysty, mołdawity itd,

W -m ry z  w y s ta w y  w P ra d z

Ferdynand Hofmann,
Kraków, ul. Grtidrha, *2

Kapelueze słoir.ian
uszysticich gatunków, w nnj 
wszych fasonach, z krajów 
1 ‘zagranicznych materjalów 
rabja, sprzedaje i naprawia 
nnjtańszyah cenach od 1863 

istniejąca lirrnn, przedtem

JAZE ZA. ( F Ł
obecn ie 5J

FRANC CEZAR
LoinschaleheiLaibach —Kri 

C e tn r lr  franco .

Franciszek Kadcm:
'er e c ł i a n i t e ,

w Erakowiu, ul. Flurjaóska 26.
przyjmuje do naprawy

maszyny do szyc;a
i  w e l c c y p e d y ,

tudzież wszelkie najtrudnie ize 
roboty w zakres nmchauiki a cho 
dząc i. Najlepsze maszyny S ir  ■ 
gera sprzedaje o 10, w locypedy 
zaś o 20 % taniej j a t  wszyst­

kie handie. 198 6 ?

Stanisław CZARiyUCHOJtfSKl, krawiec męzki, ul. Florjaństoa Nr. 33, Kraków,
tyrfawaa, tarztlny I edyrwlr^zlalny rrdikłsr: Dr l i z i  Ir łtw

Rok założenia 1867. W ykonywai ubzania podłng najświeższej mody, po najniższych cenach  
P oleca również m agazyn ubrań gotow ych oraz "korty na oezon wiosenny i letni, krajow e

i zagraniczne.

Dr-’: Wł. L Asrjyaa i Spiłkl, ptd T^rtłdnni Jasa Cadowskiego-


